W dniu 23 bm. w bali Gwardii 
w Warszawie odbył się plerw- 
szy uroczysty występ Zespołu 
Pieśni i Tańca Koreańskiej Ar- 
mii Ludowej. Na występ przy- 
był przewodniczący KC PZPR, 
prezes Rady Ministrów, Bole- 
. sław Bierut. 
Na zdjęciu: Bolesław Bierut 
wśród członków Biura Politycz- 
nego KC PZPR i członków rzą- 
du podczas występu. 

CAF — fot. Tymiński 
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„Dla dobra 


Cena 20 gr. 


Nr 151 (2329) || 


ojczyzny 


w interesie narodu" 


Pierwszy dzień subskrypcji pożyczki w ZSRR 
przekszłałcił się w manifestację patriotyzmu narodu 


MOSKWA. — W „Prawdzie z 25 bm. ukazał się artykuł wstępny 


pt. „Dla dobra ojczyzny, w interes 


dy Ministrów ZSRR w sprawie emisji 


je narodu“, komentujący uchwałę Ra- 
Państwowej Pożyczki Rozwoju 


Gospodarki Narodowej ZSRR (emisja 1953 r.). - 


artykule czytamy m. in.: 


Uchwała rządu jasno i precyzyj- 
nie określa cele nowej pożyczki. 
Została ona rozpisana, by przy 
nansowej pomocy ludności realizo- 
waé zadania piątego planu 5-let- 
niego. 

Natychmiast po ogłoszeniu uchwa 
ły przez radio, w miastach i wsiach 


Depesza 
Vietnamskiej 
Partii Pracujących 
do Koreańskiej 
Partii Pracy 


PEKIN. — Agencja Nowych Chin 
donosi z Phenianu, że w związku z 
trzecią rocznicą walki' narodu. ko- 
reańskiego przeciwko agresorom 
Komitet Wykonawczy Vietnamskiej 
Partii Pracujących przesłał depeszę 
z życzeniami do Komitetu Central- 
nego Koreańskiej Partii Pracy. 

Komitet Wykonawczy _ Vietnamskiej 
Parihi Pracujących podkreśla, że dzięki 
bohaterskiej walce koreańskiej Armii 
Ludowej | ochotników chińskich, Ame- 
tykanie zmuszeni zostali do przystąnie- 
nia do rokowań w sprawie rozejmu Oraz 
wyraża przekonanie, że naród koreański 
odniesie zwycięstwo | doprowadzi do po 
kojowego uregulowania problemu ko- 
zeańskiego. 


m PARYŻ. — Sekretarz Komunisty- 
cznej Partii Maroka All Yata został w 
środę wieczorem wypuszczony z więzie 
nia Fresnes na wolną stopę na mocy 
decyzji izby oskarżeń, która rozpatry 
wała ponownie jego sprawę na polece 


nie sądu ka: jego. 

m MOSKWA, — W dniu 24 bm: przy 
była do Moskwy córka premiera Indii 
Nehru — pani |. Ghandi, która prag- 
nie zwiedzić instytucje kulturalno-oś- 
wiatowe Związku Radzieckiego. 

B WIEDEŃ. — Dnia 24 bm odbyły 
się w Wiedniu wielkie demonstracje stu 
dentów, którzy protestowali przeciwko 
przeszło trzykrotnemu podwyższeniu 
czesnego na wyższych uczelniach aus- 
triackich. 

Policja kilkakrotnie usiłowała rozpę- 
dzić demonstracje. 

M BRUKSELA. — Na skutek burzy, 
która przez kilka dni szalała u wybrze 
ży Belgii, obszary leżące przy ujściu 
rzeki Sambre zostały spustoszone przez 
powódź, 

Mm PEKIN. Chłopka Liu_Szl-lien, 
zamieszkała we wsi Czaiotan Szaną u- 
rodziła pięcioraczki płci żeńskiej. 

Zarówno matka, jak | noworodki czu 
Asie, dobrze 1 oczostalą pod. opieka 
lokalnego rządu ludowego | rządu pro 
winejonalnego. Rząd wyznaczył miesię- 
czny zasiłek na wychowanie pięcioracz 


ZSRR rozpoczęła się subskrypcja. 
Już pierwsze godziny subskrypcji 
wykazały dobitnie, że cele pożyczki 
odpowiadają żywotnym interesom 
narodu. 

Pożyczając państwa sumy pieniężne 
w wysokości 2-tygodniowego zarobku, 
masy pracujące dają wyraz niezłomne- 
mu przekonaniu, że nowa pożyczka przy 
czyni się do pomyślnego wykonania pla- 
nów budownictwa pokojowego, że środ- 
kl uzyskane z pożyczki będą wykorzy- 
stywane dla dobra ojczyzny, w interesie 
narodu, 

Pożyczka 1953 r. rozpisana jest na 
sumę 15 miliardów rubli, tj. na su- 
mę o połowę mniejszą, niż pożyczka 
z roku ubiegłego. 

Fakt ten, jak również okoliczność, 
że przedsiębiorstwom, urzędom 1 or 
ganom finansowym zabroniono przyj 
mowania od ludzi pracy subskryp- 
cji przekraczającej sumę ich 2-tygod 
niowego zarobku, jeszcze raz dobitnie 
dowodzi troskliwości partii komuni- 
stycznej i rządu radzieckiego o dal- 
sze podniesienie stopy życiowej mas 
pracujących, o budżet każdej rodzi- 
ny radzieckiej. z 

Zebrania robotników, pracowników u- 
mysłowych, kołchoźników, inteligencji 
twórczej, poświęcone emisji nowej po- 
życzki, jak również pierwszy dzień sub- 
skrypcji pożyczki przekształciły się w 
potężną manifestację wielkiej siły pa- 
trlotyzmu radzieckiego, w manifestację 
zespolenia wszystkich narodów ZSRR 
wokół partii komunistycznej 1 rządu ra- 
dzieckiego. 


BUDAPESZT. — Dziennik „Sza- 
bad Nep" zamieścił list robotników 
kombinatu hutniczego im. Matyas 
Rakosiego. List ten jest odpowie- 
dzią na oszczercze insynuacje szcze 
kaczki nowojorskiej o rzekomym 
strajku robotników w Czepel. 


Bezprawny akt 
władz sądowych 
Francji 


PARYŻ. — Grupa adwokatów sądu pa 
ryskiego przekazala oświadczenie prasie, 
w którym stwierdza, że Le Leap, Andre 
Stil | Molino oraz inni uwięziem: dzia- 
lacze ścigani są ma pódstawie dektetu 
Serola z 9 kwietnia 140 r. Dekret ten 
przewiduje karę Śmierci za „demorali- 
zację armii | narodu", 

Jednakże — wskazują adwokaci — de- 
kret Serola nigdy nie był zatwierdzony 
przez parlament, a zalem pozbawiony 
jes mocy prawnej. 


PIĄTEK, 26 CZERWCA, 1953 R. 


Opłata pocztowa Glzczoni 


ROR Vin 


Postanowili oni szybko i eprawnie 
przeprowadzić prace żniwno-omło- 
towe i przedterminowo wywiązać się 
z obowiązku dostaw zboża dla. pań- 
stwa oraz wezwali chłopów we 
wszystkich gromadach kraju, aby 
czynem uczcili Święto 22 Lipca. 

Wykorzystując w pełni posiadany 
sprzęt żniwny i maszyny gminnego 
ośrodka maszynowego oraz zapewnia 
jąc należytą pomoc sąsiedzką pięciu 
potrzebującym jej . gospodarstwom, 
chłopi  Kąkolewnicy postanowili 
przeprowadzić sprzęt czterech pod- 
stawowych zbóż w ciągu 10 dni od 
rozpoczęcia koszenia, tzn. w czasie 
o 4 dni krótszym niż w roku ub. 

Chłopi z Kąkolewnicy szczególnie 
starannie przygotowują się do omło 
tów, aby zapewnić realizację zobo- 
wiązania, przewidującego wykona- 
nie rocznego planu dostaw zboża dla 
państwa do 20 sierpnia br. 

O swym zobowiązaniu podjętym 
na zebrabiu gromadzkim, w którym 


| uczestniczyli również chłopi z oko- 


Trzecia rocznica 
walki wyzwoleńczej 


narodu koreańskiego 


MOSKWA, — Agencja TASS do- 
nosi z Pheriianu, że w dniu 24 czer- 
wca odbyło się tam uroczyste zebra 
nie, w związku z trzecią rocznicą 
walki narodu koreańskiego przeciw 
ko interwentom amerykańsko - an- 
gielskim i lisynmanowskim agreso- 
rom. 

Na zebraniu obecni byli: Kim Du 
Bon, Pak Den Ai, Tsoi Jen Gen o- 
raz inni przywódcy Koreańskiej Par 
tii Pracy 1 członkowie rządu Kore- 
ańskiej Republiki Ludowo = Demo- 
kratycznej. 

Referat wygłosił szet Głównego 
Zarządu Politycznego” koreańskiej 


Armii Ludowej, Tsoi Czon Hek. 


Na nic zdadzą się 


kłamstwa szczekaczek 


Hutńicy kombinatu im. Rakosiego 
czynem odpowiadają na oszczerstwa 


— My, robotnicy kombinatu hutniczego 
im. Rakosiego — stwierdza list — z © 
burzeniem _ protestujemy przeciwko 
nikczemnemu kłamstwu szczekaczki no 
wojorskiej. Naszą odpowiedzią na to 
oszczerstwo są Nasze czyny. 


Rozumiemy oczywiście, że ludzie ci 
byliby bardzo zadowoleni, q: 
strajkowała chociażby 28 
czepelskich spośród 28 tysięcy, o któ 


rych roząłośnia nowojorska trąbiła na 
cały świat. 


Jednakże nigdy nie damy Im taklego 
powodu do radości. Jak Już stwierdził 
dziennik „Szabad Nep", — głosi dalej 
pismo — "20 czerwca, w rzekomym 
dniu „strajku”, z nadwyżką wykonaliś 
my dzienną produkcję | możemy stwier 
dzić, że nie mamy również powodu by 
wstydzić się rezultatów następnych 

ni. 


23 czerwca wszyscy robotnicy Cze 
pel, którzy — jak twierdziły rozqłoś- 
nia nowojorska I rozgłośnia belqradz- 
ka — kilka dni przedtem „odmówili 
pracy”, wnieśli swój wkład do sprawy 
pokoju, dając krajowi wiele ton stali 
| walcówki. 


My, robotnicy kombinatu hutniczego, 
możemy powiedzieć tylko Jedno: rozwo 
lowi naszego kraju hie może przeszka 
dzić żadne oszczerstwo. 


|z 


WARSZAWA. — Za przykładem robotników przemysłowych, robot- 
ników rolnych, pracowników POM i spółdzielców do Czynu Lipcowego 
przystępują również chłopi gospodarujący indywidualnie. 

Zobowiązania na część 9 rocznicy wyzwolenia | pierwszej rocznicy 
uchwalenia Konstytucji PRL zainicjowali wśród gromad chłopi z przo- 
dującej w pow. Radzyń gromady Kąkolewnica, 


licznych wsi, chłopi z Kąkolewnicy 
zameldowali prezesowi Rady Mini- 
strów, Bolesławowi Bierutowi w spe 
cjalnym liście. 


W liście tym piszą oni m. in.! 
„Dzięki władzy robotników I chło- 
pów pod Twoim klerownictwem doko- 


We wszystkich PGR, 
POM, spółdzielniach 
produkcyjnych i gro 
madach poza przy- 
gotowaniami sprzętu 
do akcji żniwno- 
omłotowej przygo- 
towuje się także 

szyny 1 
do upraw _ pożniw= 


nyci 
Na zdjęciu: pracow 
nicy POM _ Rąbień 
(pow. łódzki) st. a- 
gronom Leon Ernst 
1 Krakowiak doko- 
nują przeglądu agre 
gatu do siewu po- 
plonów, 


CAF — fot, Kraska 


c (Chcemy jeszcze silniej 
zacieśnić Sojusz 
klasą robotniczą 
Chłopi Kąkolewnicy : 


wzywają wszystkie gromady w kraju 


do Czynu Lipcowego 


nało się I w naszej gromadzie wiel 
korzystnych zmian, np.: otrzymaliśmy 
światło elektryczne, wieś naszą zra- 
dlofonizowano, znacznie. podnieśliśmy 
naszą gospodarkę rolną, w poważnym 
stopniu wzrosła u nas hodowla trze- 
dy chlewnej, coraz więcej korzystamy 
z nowoczesnych maszyn | narzędzi 
rolniczych. 

Z każdym roklem, z każdym dniem 
polepszają się warunki życia pracują 
cych chłopów na wsi. 

Chcemy jeszcze silniej 
nasz sojusz z klasą robotniczą, wzi 
cnie spójnię między miastem a w: 
dostarczając klasie robotniczej 
cej żywności, a dla naszego rozwija- 
Jącego się przemysłu więcej surowe 
ców. 

Chcemy, aby nasza ojczyzna ludoj 
wa z każdym dniem stawała się coraz 
szczęśliwsza, bogatsza | silniejsza, a* 
by, wzrastał w niej dobrobyt i kultue 
ra“, 


zacleśnić 
o 


USA nie powinny popierać renegatów 


Usunięcia Li Syn Mana 


domaga się opi 


wielu krajów 


PEKIN. — Jak podkreśla Agencja 
Nowych Chin, opinia publiczna wie 
lu krajów domaga się usunięcia Li 
Syn Mana w celu umożliwienia za- 
warcia rozejmu w Korei. 

Jak stwierdza ukazujący się w 
Londynie dziennik „Daily Mail“, Li 
Syn Man dowiódł, że nie można mu 
ufać. 

wTrzeba go zastąpić — pisze „Dai- 
ly Mail" — przez kogoś, kto ma 
więcej poczucia odpowiedzialności, 
a w razie potrzeby trzeba tsunąć 
cały jego rząd". 


Dziennik „Daily Mirror" pisze 
m. in.: 
„Sprawy azjatyckie nie będą mogly 


być pomyślnie uregulowane, dopóki Sta- 
ny Zjednoczone będą popierały takich 
renegatów, jak Li Syn Man w Kerel 
1 Czang Kal-szek na Formozie", 

Jak donoszą z Delhi, dziennik „Ti- 
mes of India” pisze: 

„Trzeba przedsięwziąć stanowcze kro- 
kl w celu uratowania pokoju.. Trzeba 
uczynić wszystko, aby odnaleźć „zwol- 
nionych“ przez Li Syn Mana jeńców ko 
reańskiej Armii Ludowej 1 zmusić rząd 


Z kroniki dyplomatycznej 

WARSZAWA. — W dniu 25 bm. 
ambasador nadzwyczajny i pełno- 
mocny ZSRR w Polsce A. A. Sobo- 
lew złożył wizytę pożegnalną mini- 
strowi Spraw Zagranicznych, Stani- 
sławowi Skrzeszewskiemu, 


a publiczna 
Europy i Azji 


południowo-kcreański, aby w tym dopo- 
mógł pod grożbą zastosowania najostrzej 


szych sankcji, a nawet usunięcia Li Syn 
Mana ze. stanowiska”, 


Tokijski dziennik „Dżidżi Szimpo* 
wzywa Stany Zjednoczone, aby „u= 
sunęły wreszcie tego pozbawionego 
wszelkich skrupułów dyktatora — 
Li Syn Mana". 


Premier Nehru proponuje: 
Zwołać sesję 
Zgromadzenia Ogólnego 
w celu omówienia 
zagadnień związanych 

z rozejmem w Korei 


LONDYN, — Jak donosi z Nowe- 
go Jorku agencja Reutera, rzecznik 
delegacji hinduskiej w ONZ oświad- 
czył, że premier Indii P. Nehru wy- 
stosował do przewodniczącego Zgro- 
madzenia Ogólnego NZ Lester Pear 
sona depeszę, w której wyraża po- 
gląd, iż powinien on zwołać sesję 
Zgromadzenia Ogólnego w celu 0- 
mówienia zagadnień związanych z 
rozejmem w Korei. 


STR. Z 


ukareszt przeżywa swoje wiel- 
kie dni, Miasto kipi gwarem i 


uwielokrotnioną energią młodych 
ludzi, którzy przygotowują się tu do 
swego wielkiego święta — IV Świa 
towego Festiwalu Młodzieży i Stu- 
dentów. 

Już dziś (Festiwal rozpoczyna się 
dopiero 2 sierpnia) Bukareszt jest 
ośrodkiem zainteresowania całego 
świata. Młodzież ze 100 krajów 
przyśle tu swoich delegatów, którzy 
manifestować będą pod hasłem „o 
pokój 1 przyjaźń”, 

T-piętrowy gmach w Alei Repu- 
bliki zdobią dziesiątki sztandarów. 
Ze wszystkich zakątków kuli ziem- 
skiej nadchodzą tu codziennie setki 
listów i depesz. Gmach jest siedzibą 
Komitetu Przygotowawczego Festi- 
walu. Każdego dnia napływają 
nowe zgłoszenia. Oto nadeszła de- 
pesza, że na pokładzie statku, pły- 
nącego przez Ocean Indyjski, jadą 
do Bukaresztu przedstawiciele Au- 
stralii i Nowej Zelandii. 

A oto depesza z Iranu. Młodzież 
tego kraju zamierzała początkowo 
przysłać na Festiwal 250 delegatów, 
Obecnie liczba ta powiększona zo- 
stała do tysiąca, 

Trzeba przygotować wszystko co 
niezbędne, by należycie przyjąć 
wielką liczbę gości, by w pełni za- 
bezpieczyć realizację bogatego pro- 
gramu tej gigantycznej, międzynaro- 
dowej imprezy. Program obejmuje 
spotkania delegacji różnych krajów, 
spotkania młodzieży z wybitnymi 
działaczami społecznymi, 


Zająca morskiego 
złowili 
rybacy Usłki 


Załoga kutra „Ust-7“ z bazy rybac- 
kiej „Korab* w Ustce złowiła na łowis- 
ku Rynna Słupska tzw. zająca morskie 
go, nazywanego również przez ryba- 
ków — taszą, 

Zając morski jest rybą głębinową 
« występującą w północnej części Atlan- 

tyku, w Morzu Arktycznym koło Islan- 

dll i Grenlandii oraz w Morzu Północ: 

nym. Pojawienie się jego na naszym Wy 

brzeżu należy do rzadkości. 
Zając morski należy do ryb przyden 
nych. Dorosły waży przeciętnie 5,5 kg, 

a glało lego dochodzi do 60 cm diugo- 


el, 
Złowlony przez rybaków Ustki zając 


- - * „EXPRESS ILUSTROWANE", 


uczonymi, artystami. Bogaty jest ró- 
wnież program występów artystycz- 


nych, koncertów, igrzysk sporto- 
wych. 
Podczas Festiwalu w 28 salach 


kinowych i na 18 placach będą de- 
monstrowane filmy wszystkich 
krajów. Urządza się także liczne 
wystawy. 

Temu wielkiemu rozmachowi, z 
jakim odbędzie się Festiwal, w peł- 
ni odpowiada rozmach, z jakim pro- 
wadzone są prace przygotowawcze. 
Młodzież rumuńska pracuje z ener- 
gią i zapałem, 

Na terenach, przylegających do 
fabryki im. 23 sierpnia rozciągało się 


Festiwalu 


(List z Bukaresztu) 


ten zaludnił się 4 tysiącami mło- 


publiki, lecz również f w innych 


dych budowniczych, którzy przyby į miejscowościach, W chwili obecnej 


li tu ochotniczo ze wszystkich za- 
kątków Rumuńskiej Republiki Lu- 
dowej. Tysiące młodych robotników 
i studentów bukareszteńskich po- 
magają codziennie budowniczym. 
Cały ogromny teren upstrzony jest 
mnóstwem samochodów — ciężaro- 
wych, koparkami, spychaczami. Z 
dawnego pustkowia wyłaniają się 
już zarysy przyszłego stadionu na 
80 tys. osób. i wielkiego sztucznego 
jeziora dla zawodów pływackich, 

'W Bukareszcie buduje się także 
kilka teatrów letnich i boisk spor- 
towych. Przygotowania 


o prowadzi 
kiedyś ogromne pustkowie. Obszar |się nie tylko zresztą w stolicy re- 


nie ma chyba w Rumunii słowa bar 
dziej popularnego niż słowo „festi- 
wal“, Widzimy je na ni 

plakatach, nie schodzi ono ze szpalt 
dzienników. 

Festiwal Młodzieży i Studentów 
jest dla młodzieży całego świata, w 
tej liczbie i młodzieży polskiej naj- 
większym, najbardziej popularnym 
wydarzeniem. „Tajermnica* tej po- 
pularności jest bardzo prosta: po- 
kój i przyjaźń — oto główne hasło 
Festiwalu. A pokój i przyjaźń to 
idee, najpopularniejsze wśród mło= 
dych ludzi wszystkich narodów i 
ras, Do tych ludzi należy przyszłość. 


Generalny przegląd sił 


przed wielką „bitwą o chleb” 


Od jakości przygotowań zależy sprawa przeprowadzenia akcji żniwnej 


zień 25 czerwca, był dniem go- 

towości do akcji żniwnej. W 
tym dniu wyruszyły komisje kon- 
trolne składające się z przedstawi- 
cieli PZPR, ZSL, rad narodowych 
i organizacji społecznych, do osad 
i miasteczek, do wszystkich PGR-ów, 
Państwowych i Gminnych środ- 
ków Maszynowych, Gminnych Spół- 
dzielni, by sprawdzić stan przygoto 

tych placówek przed czekają- 
cą je akcją. 

Nie trzeba nikomu tłumaczyć, 
jak wielkie znaczenie ma właści- 
we przeprowadzenie żniw i omło 
tów, dokładne — ca do kilogra- 
ma zebranie ziarna, Uniknięcie 
wszelkich, choćby najmniej- 
szych nawet strat, pozwoli na 
lepsze zaopatrzenie ludzi pracy 
w chleb na cały rok. 

Każde najmniejsze nawet niedo- 
ciągnięcie, błąd w harmonogramie 
prac żniwnych, brak części zamien- 
nej, nie wyremontowany na czas al 
bo nie sprawdzony ciągnik, może 
pociągnąć za sobą nieprzewidziane 
konsekwencje, może zahamować 
normalny tok robót żniwnych. Dzień 


o chleb, jest ostatnim momentem, 

w którym można jeszcze naprawić 

dostrzeżone niedociągnięcia. 
... 


Musiałowi z PGR 
Masłowice przypadł % udziale wiel 
ki zaszczyt rozpoczęcia  tegorocz- 
nych żniw. W środę, dnia 24 czerw- 
ca, wyjechały na pole rzepaku dwie 
prowadzone przez nich  żniwiarki. 
Za nimi wyszły w pole brygady dzie 
wcząt do wiązania i mężczyzn do 
ustawiania snopów w stogi. W ten 
głów dzień skosili 12 ha rzepa- 
Jóżwik jest przewodniczącym 
rolnej rady zakładowej w PGR 
Masłowice, zaś funkcję kierowni 
ka pełni Stanisław  Podczaski. 
Obaj, tak jak wszyscy źniwiarze, 
są najlepszej myśli. Przygotowa- 
nia do żniw zbóż kłosowych są 
całkowicie zakończone. Dla god- 
nego uczczenia rocznicy Manife- 
stu Lipcowego załoga PGR posta 
nowiła o dwa dni wyprzedzić har 
monogram akcji żniwno - omło- 
towej i pracować tak, żeby w cza 


W kampanii żniwno - omłotowej, 
podobnie jak w pracach pielęgna- 
cyjnych przy roślinach okopowych 
i przy sianokosach, wezmą również 
udział żony wszystkich pracowni 
ków PGR Masłowice. 

s.a 


W zespole PGR Strzałków, w 
dniu gotowości do żniw stały 
wyremontowane i przejrzane komi- 
syjnie wszystkie snopowiązałki, żni- 
wiarki, kosiarki, pługi, brony, wały 
i kultywatory, Natomiast nie zdążo 
no zakończyć remontu jednego cią- 
gnika, jednej młocarni i dwóch lo- 
komobil, do których brak części za- 
miennych. 


Kierownictwo PGR nie wywlą | We 


zało się więc na czas ze swolch 
zadań. Mamy jednak nadzieję, iż 
ujawnione braki zostaną zlikwi- 
dowane w najbliższych dniach — 
jeszcze przed początkiem wiel- 
kiej akcji, 

Natomiast jako przykład dla in- 
nych mogą służyć pracownicy tegoż 
zespołu, Którzy specjalnie wyróżnili 
się swoją ofiarną pracą przy re- 
montach maszyn żniwnych. Tymi 


"Z, GORZKOWSKI — OSTRÓWY 
Zgodnie z umową zbiorową, dotyczą 
cą pracowników, zatrudnionych w. 
budownictwie — dla referentów za< 
opatrzenia i transportu przewidzia= 
na jest również premia. Dane, przy- 
toczone w nadesłanym nam liście są 
niejasne. Sądzimy, że postĄpi Pan 
najwłaściwiej, jeżeli przedstawi spra 
wę radzie zakładowej wzgl. inspek- 
torowi pracy. ` 
... 

UCZNIOWIE KL. VII SZKOŁY 
PODST. 121: Stwierdziliście 36 pod- 
pisami, że doniesienie na nauczyciel- 
kę było złośliwe, a nie wiecie, kto 
się tego dopuścił. Radzimy nie za- 
przątać sobie tym głowy. Wystarczy 
najzupełniej, że cała Wasza klasa 0- 
wiadcza, że nie stawiała żadnych za- 
rzutów. Los anonimu złośliwego, 
którego autor tchórzliwie ukrywa 
swoje nazwisko jest znany, Anonim 
wędruje do kosza, 
. 


7 i 

ZDZ. WŁODARSKI. — Pierwsza 
zaliczka nagrody pieniężnej za us= 
prawnienię wypłacana jest bezpo- 
średnio po przyjęciu i zatwierdze- 
niu projektu. Druga zaliczka — po 
6 miesiącach wykorzystywania us- 
prawnienia, zaś ostateczne rozlicze- 
nie i wypłata następuje po roku wy 
korzystywania projektu i po ponow 
nym obliczeniu faktycznie uzyska- 
nej oszczędności, Zgodnie z obowiąs 
zującymi przepisami — sprawa cał+ 
kowicie musi być załatwioną nie póź 
niej, aniżeli w dwa miesiące po upły 
wie rocznego okresu. Interweniowa- 
liśmy. Zechce Pan zgłosić się do dy 
rektora, który przyrzekł sprawę za- 
łatwić w jak pająrótszym terminie. 


ZDZ. MAJCHRZAK: — Jeżeli w 
związku z ciążą nie może Pani speł 
niać nadal dotychczasowej pracy I 
przedstawiła orzeczenie lekarskie, 
że praca powinna być zamięniona 
na lżejszą — kierownictwo zakła- 
du ma obowiązek orzeczenie takie 
honorować. Rzecz jasna, że pracow- 
nik w tym wypadku powinien pod- 
porządkować się tym obowiązkom, 
jakie nakłada na nie kierownictwo, 
przy wyznaczaniu innej pracy. Zaro 
bek nie może wynosić mniej od prze 
ciętnej poborów z ostatnich trzech 


miesięcy, 


Odpowiadamy: 


R. ŁONŻYŃSKI — SZCZECIN; Sprawa 
obecnie nieaktualna, 

CZ. MARASZEK: Przysługuje Panu 
przydział węgla. Należy skomunikować 
się z przewodniczącym komitetu bloka 

go. 7 
. — RADOMSKO: Nie reflektuje 


„STROSKANA*; Oqólnokształcąca 

Szkoła Korespondencyjna mieści się w 

Łodzi przy ul. Piramowicza 6. Absol“ 

wenci szkoły otrzymują dużą maturę 

oda być przyjęci na wyższe uczel- 
e. 


ZYGM, KLARYSKA: Redakcja nie po- 
„średniczy w przydziałach pracy. Spra- 
wy te załatwi dział Zatrudnienia, do 
kąd radzimy się zwrócić, 


R. GĄGALSKI: Technikum Budowlane 
mieści się w Łodzi przy ul, Kilińskiego 
79. Przyjmowani są kandydaci po ukoń 


czeniu 7 klas szkoły podstawowej. 


morski — to pierwszy tego rodzaju o- 
kaz w historii bazy rybackiej „Korab“, 
Waży on 2,5 kg | ma 40 cm długości. 


Nowelka_ „Expressu“ 
pi BERU] koala 


gotowości 
przeglądem sił przed wielką bitwą 


jest więc generalnym 


W. K, Schweikert 


Gąsienice 


I 


W obwodzie Wengfelden w Niemczech 
zachodnich odbyły się ćwiczenia amerykań- 
skich oddziałów pancernych, 

Był to naprawdę piękny widok, kiedy w. 
blaskach letniego słońca żelazne potwory | 


ruszyły naprzód, gromiąc i rozbijając w | surowo na swojego adiutanta. 


puch niewidzialnego wroga, 

Dowódca oddziału był na ogół zadowolo- 
ny ze swoich podwładnych. Natomiast sta- 
nowczo nie byli zadowoleni tamtejsi chłopi, 
właściciele terenów, na których odbywały 
się powyższe ćwiczenia. 

Patrżąc na zagony, zniszczone przez gąsie- 
nice przesuwających się. czołgów, orzekli 
jednogłośnie: 5 

— Ktoś musi nam za to zapłacić! A kto? 
Naturalnie ten, kto zdewastował nam pola: 
Amerykanie! 

un 


W głównej kwaterze wojsk amerykańskich 
w Frankfuróie, 


bie 


Generał amerykański, trzymając w ręce 
słuchawkę, miał na twarzy wyraz rozanie- 
lenia, 

— Naturalnie, darling! Jeśli chcesz. może- 


my się spotkać również i dzislaj, Byłaś wczo 
raj naprawdę czarująca... 

W tej samej chwili wszedł do gabinetu 
komendanta adiutant. 

— Panie generale! 

Generał rzucił w słuchawkę krótkie „za- 
dzwoń do mnie póżniej“, a potem spojrzał 


— Pan w jakiej sprawie? 

— Miałem panu, panie generale, przypom- 
nieć, że z obwodu Wengfelden przysłano nam 
petycję, ażebyśmy zapłacili dwadzieścia czte 
ry tysiące marek za szkody wyrządzone na 
polach. 

Pan generał wciąż jeszcze zły, że przerwa 
no mu miłą pogawędkę, zmarszczył brwi: 

— Kto spowodował te szkody? 

— Shermany... nasze czołgi typu Sherman. 

Brwi generała ściągnęły się jeszcze groż- 
niej. 

— To nie jest sprawa, która może nas inte 
resować. Proszę przekazać te akta niemiec- 
kiemu rządowi w Bonn, 


TIL. 
W ministerstwie skarbu w Bonn. 


Pan minister spojrzał pytająco na swojego 


e zwózki, stertowania i młocki 
nie stracić ani kilograma ziarna. 
| a rr A 


najlepszymi są: spawacz Stanisław 
Gajewski, kowal — Edward Nowie- 
ki i ślusarz Stefan Dudek, 


TAD. BANAŚ — WĘGLANY; Informa- 
cji w sprawie szkół lotniczych, terminu 
i warunków przyjęcia itp. udzieli Panu 


(D wyczerpująco Liga Przyjaciół Żołnierza. 


cepa który podsunął mu wielki arkuszj — A kto wyrządził im te szkody? 
papieru, 


— Co to jest? 
Sekretarz położył akt na biurku swojego 
szefa. 


— Chłopi obwodu Wengfelden żądają od- 
szkodowania w wysokości dwudziestu czte- 
rech tysięcy marek za szkódy, jakie ponieśli 
na swoich polach. 

Minister rzucił od niechcenia okiem na le- 
żący przed nim arkusz papieru i zapytał znu 
dzonym głosem: 

— A kto wyrządził te szkody? 

— Czołgi. 

— Jak tó czołgi? 

— Swoimi gąsienicami. 

— Gąsienicami? — minister zebrał na mo- 
ment rozpierzchłe myśli. — Zaraz, niech pan 
poczeka.. Gąsienice! Ale przecież to nie jest 
moja sprawa! To jest coś, co wchodzi w kom 
petencje ministerstwa rolnictwal 


IV. 
W ministerstwie rolnictwa, 


Minister rolnictwa spojrzał pytająco na 
swojego sekretarza. 

— Co to jest? 

— Chłopi obwodu Wengfelden żądają od- 
szkodowania w wysokości dwudziestu czte- 


rech tysięcy marek za szkody, jakie ROR 


na swoich polach. 
Pan minister zapalił papieros 


— Gąsienice, panie ministrze, 

Minister gniewnym ruchem strząsnął z pa 
pierosa popiół. 

— Ci -chłopi poszaleli chyba!., Gąsienice! 
Co to nas może obchodzić! Niech pan zarzą 
dzi, żeby do obwodu Wengfelden poslano o- 
kólnik 578.. A podanie niech pan włoży do 
akt, jako załatwione, 


y. 
Obwód Wengfelden. 


— Co to ma znaczyć? — zapytał wysoki dy 
gnitarz. 

— Jak to co? ji 

— I pan jeszcze się pyta, panie burmistrzu! 
Te napisy! Czyście tutaj w ogóle powariowa 
li wszyscy? We wszystkich wsiach, w całym 
okręgu, wszędzie to samo! 

— To są skutki naszego uświadomienia, pa 
nie landracie. Przecież ministerstwo rolnic- 
twa przysłało nam okólnik nr 578, 

— No tak, pamiętam. Okólnik o racjonal 
nym zwalczaniu szkodników i pasożytów. 

— Nasi chłopi mocno też wzięli sobie do 
serca to rozporządzenie o walce z plagą gą- 
sienic. No i widzi pan, panie landracie, na- 
wet na stodołach  poumieszczano napisy: 
„Ami, go home" — „Amerykanie, idźcie do 
domul“ 

Obr. C. 


Punkt 


usługowy 


Hura! W Andrzejowie pow- 
stał krawiecki punkt usługowy. 
I to zarówno damski jak i męski. 
To nie, że od pewnego czasu jest 
on niedostatecznie zaopatrywa= 
ny w materiały, szczególnie gar= 
niturowe. Grunt, że jest i działa, 
Chociaż.. lokal punktu ma za- 
ledwie 3,5 © 3,5 m powierzchni. 


W jednym rogu — krawiec, w 
drugim rogu — krawiec, w trze- 
cim rogu — krawiec, w czwar= 
tym rogu — krawiec. Po środ- 
ku też siedzi krawiec. Poza tym 
w pokoiku znajdują się maszy- 
ny iinne przybory krawieckie. 


Krawcy siedzą i szyją. I to za= 
równo odzież damską jak'i mę- 
ską, W pewnej chwili wyjchodzą 
krawcy, mężczyźni. Czyżby 
przerwa w pracy, pauza...? Nie, 
to tylko kobieta przyszła do przy 
miarki! 

Nie trzeba chyba podpowładać 
szanownemu kierownictwu spół- 
dzielni pracy „Młodość“ w No- 
wosolnej, do której ten punkt na 
leży — co w takiej sytuacji nale 
ży uczynić. 


(Na podstawie listu 
pracowników punktu 


usługowego w Andrzejowie 
| opr, 3.) | 


„Żegnajcie, szko 
| R. 


— Nareszcie świadectwo do]rzało: 
myślą zapewne maturzyści lll 
Ryszard Winiarski i Tomasz Stockh 


Ubiegły rok szkolny, którego hasłem 
naczelnym było „Poprzez dobre postę- 
py w nauce przygotowujemy się do u= 
działu w budowie socjalizmu”, trzeba 
ocenić jako dalszy, pomyślny krok na 
drodze do zdobycia wiedzy 1 pełnego 
rozwoju naszego młodego pokolenia. 
Młodzież łódzka ma poza sobą niejed- 
no poważne osiągnięcie. Poprawiając 
stale swe wyniki w nauce, brała ży- 
wy udział w życiu społecznym miasta, 
pracowała serdecznie wszędzie, gdzie 
zaistniała tego potrzeba. 


Toteż uroczystości zakończenia roku 


Przy komitetach domowych powstają 


T Łódzki Komitet Frontu Narodo- 
wego prowadzi obecnie akcję orga- 
nizowania kół zbiorowego czytania 
książek przy komitetach domowych. 
Dotychczas powstało w Łodzi 17 ta- 
kich kół i wszystkie cieszą się już 
dużą popularnością. 

Mieszkańcy poszczególnych do- 
mów zbierają się wieczorami | z za- 
interesowaniem słuchają  czytanej 
na głos książki, by następnie omó- 
wić jej treść, dowiedzieć się cieka- 
wych szczegółów o autorze, czy prze 
dyskutować niezrozumiałe fragmen 
ty i zagadnienia. 
| Koła zbiorowego czytania ksią- 
żek są doskonałą formą pracy o- 
światowo-wychowawczej przede 
wszystkim wśród gospodyń domo 
- wych, których kontakt z aktual- 
nymi zagadnieniami naszego ły- 
cia społecznego i gospodarczego 
jest zwykle dużo słabszy niż u 
ludzi pracujących zawodowo. 
` Poza tym koła dostarczają wielu 
ludziom przyjemnej i pożytecznej 
rozrywki, bo wybór książek jest tak 
duży, że każde koło może sobie do- 
woli I zgodnie z zainteresowaniami 
przeznaczać do głośnego czytania 
najciekawsze pozycje tak z litera- 
tury pięknej, jak i z innych dzie- 
dzin. 

Jak dotychczas najbardziej żywa 
1 operatywna jest praca koła w do- 


= Za dnia — ciągnął po chwil 
więżniów pilnuje straż. W nocy z: 


grys, którego ryki słyszałeś, tuwanie, 


Tygrys krąży koło klatki, 
z niej uciec, 


tak że nikt nin może 


koła dobrego czytania 


4 Co dają one lokatorom? 


mu przy ul. Żeromskiego 6. Przy- 
najmniej raz w tygodnią zbiera się 
tam okoła 20 osób w mieszkaniu ob. 
Ambrożego. Przeczytano już t prze 
dyskutowano życiorys J. Stalina. 
Wybór następnej książki nie jest 


jeszcze ustalony, ale prawdopodob- 

nie będzie ta „Matka“ Gorkiego lub 

Igora Ne- 
(2) 


„Pamiątka z Celulozy* 
verly. 


A gdzie są wkłady?. 


W wielu sklepach papierniczych 
można dostać tadne, oprawione w 
płótno notesy różnych rozmiarów. 
Takie, jakich używa wielu łodzian. 
Kartek w takim notesie jest nie- 
zbyt wiele i wcześniej czy później 
muszą się one skończyć, I wówczas 
piękna okładka notesu nadaje się 
do... wyrzucenia. 


W całej bowiem Łodzi, jak długa 
i szeroka, nie można dostać zwy- 
czajnego wkładu do notesu. Nie wie 
my, czy o tych wkładach zapomnie 
li wytwórcy, czy też MHD prowa- 
dzący sklepy papiernicze — w każ- 
dym razie prosimy w imieniu wszyst 
kich łodzian o naprawienie tego za 
niedbania, 


Temal — 
puje ją ty- 
w nocy, 


ác! 
TPD, 


= Mówlilśmy przed chwilą o molim poprzed. | - 
niku Van_Klaeren — rzekł przywitawszy qo Dek- 
ker. — Z czyjej zginął on ręki? 
— Oczywiście, zabili go tutejsi Malajczycy, któ- 
ple mogli znosić dłużej jego brutalności 1 


„EXPRESS ILUSTROWANY" ~ 
éi 
Ine mury!...* . 


Zobaczymy się 


za dwa miesiące 


Dobre stopnie 
— nagrodą 
za dobre wyniki 


Młodzież łódzka zakończyła rok szkolny 


25 czerwca jest dniem, w którym wielotysięczne rzesze młodzieży 
po roku wytężonej pracy żegnają mury szkolne. Wkrótce już zamilk= 
nie gwar przerw międzylekcyjnych, 
niemi świadkowie trudów, radości, postępów i niedostatków życia 
szkolnego — czarna tablicą i puste ławki, 


a w klasach pozostaną tylko 


szkolnego w Łodzi nacechowane były 
żywą, zasłużoną radością. We wszyst- 
kich szkołach odbyły się spotkania mlo 
dzieży | nauczycielstwa z rodzicami, 
rozdano świadectwa i nagrody, a tańce, 
śpiew, deklamacje i Inne rozrywki trwa 
ły cale popółudnie. 
.. s 


„Żegnajcie szkolne mury! 
Wakacji witaj czasiel 
Dostaliśmy cenzury 

— już jestem w piątej klasie. 
Tak szybko rok upłynął 

— przeleciał niby strzała, 
wakacje przyszły — wiwat! 
Całutka klasa zdała..." 


Tym wierszykiem pożegnały rok 
szkolny dzieci kłasy IVb ze szkóły pod 
stawowej nr 106 przy ul. Gdańskiej 90 
na uroczystości, która się odbyła w ki- 
nie „Przedwiośnie“, Po części artystycz 
nej przodownikom nauki i pracy spo- 
łecznej wręczono nagrody .w postaci 
ciekawych książek. Otrzymała je także 
Maria Jakubczak, która ukończyła wła 
śnie 7 klas z doskonałym wynikiem: 
same piątki! Do przodowników tej szk 
ły należą również Mierzwińska z kla- 
sy Ia i Falak z klasy VIb. 

.. .* 


Ucznłowie 1 szkoły TPD zebrali się 
w świetlicy na uroczystym apelu poran 
nym. Przewodniczący samorządów kla 
sowych zdają raporty roczne, Na sali 
panuje nastrój niezwykle podniosły. 

W imieniu dyrekcji | wychowawców 
żegna uczniów wicedyrektor szkoły, Ed 
ward Ciesielski. 

— Gdy pojedziecie na kolonie let- 
nie i do brygad źniwnych „SP*, pa 
miętajcie zawsze, že jesteście wy- 
chowankami szkoły  TPD-owskiej. 
Służcie przykładem innym, pracujcie 
tak, by nie przynieść wstydu waszej 
szkole... 

Ob. Ciesielski dziękuje także ser 
decznie komitetowi rodzielelskiemu 1 
wszystkim rodzicom za wydatną pomoc 
w organizowaniu pracy w szkole, Bo- 
wiem w dużej mierze ich zasługą jest, 
że szkola może się poszczycić napraw 
dę dużymi osiągnięciami. 

Z kolei uczennice Grynberg I Chą- 
dzyńska mówią o wdzięczności, jaką ca 
ła młodzież żywi dla swych wycho- 
wawców, którzy z pełnym poświęce= 
niem przekazywali Im swą wiedzę, do- 
pomagali w nauce i kształcili ich mło- 
de charaktery. 

Wreszcie następuje  najuroczystsza 
dla każdego ucznia chwila — wręcze- 
nie świadectw szkolnych. Na wielu są 
same bardzo dobre stopnie, W każdej 
klasie siedmiu lub ośmiu uczniów — to 


Tuw: 


Przerwał, bo w tej samej chwili ukazał się wy okrucieństwa — odparł de Rujt, — Jednak re- = 

sokl mgżczysna w oficerskim mundurze, | ydent chce. zwalić | woy an : e Aparar Aa Nae À 
aa zwoli, igi | Jestem latega postanowi! 

reje RR pa ! i. akit tega postanowił sam przesłuchać oskarżo 


-erze bramą bungalowy 
tlum nędzarzy w łachmanach, zawodząc głošno: 


nie! Umieramy z głodu, 
dzieci! Nie mamy Bo zac! 


— Jutro pojadę w teren, 


wiązanka kwiatów, złożona na ręce dyr. 

HI szkoły TPD, Wotniakowsklego, świad 

czy o wdzięczności absolwentów dla 
nauczycieli 


przodownicy nauki I pracy społecznej. 
Najlepsi, na pamiątkę tej chwili otrzy 
mują od swych wychowawców piękne 
książki z dedykacjami, Do przodują- 
cych uczniów należą m. in. Chądzyń- 
ska, Trzelńska 1 Siwocha — maturzyst 
ki, Smoleńska 1 Kacprzak — z klasy 
dziesiętej oraz z klasy dziewiątej Ber- 
sztajn, Sokolenko 1 Grynberg. 

Po zakończeniu uroczystości tieznio- 
wie ofiarują wychowawcom wielkie bu 
kiety kwiałów. Ą 

Po poludniu uczniowie żegnający 
szkołę, z klas jedenastych 1 siódmych 
spotkali się jeszcze raz, na wieczornicy, 
gdzie dlugo rozbrzmiewały radosne 
młodzieżowe piosenki, migały w skocz 
nych tańcach zielone i białe bluzki 


uczennic. (u) 
Fot. Ewa Szarthare 


Czy nie warto? 


Dnia 13 bm. w naszym kinie w Ro- 
gowie miał być wyświetlany film pt. 
„Zew morza”. Na godz, 20 przybyło 
około 25 osób, przeważnie tutejsza 
młodzież, która niestety, nie docze- 
kała się tej rozrywki kulturalnej, 


Oświadczono nam, że gdyby przy- 
było ze 30 osób, to wtedy dopiero 
«warto by rozpocząć sprzedaż biletów. 
Czy rzeczywiście 5 osób — to tak 
wielka różnica? 


Skutek taki, że młodzież Rogowa 
nie zobaczyła tego wieczoru upragnio 
nego filmu i zawiedziona — wróciła 
do domu. Powiedzcie więc, czy rze- 
czywiście nie warto było wyświetlać 
filmu? 


a” Str. 3 


1 lipca 
wybieramy się 
gremialnie 
do Hali Sportowejl 


Dnia 1 lipca br, wy Hall Spor 
towej przy ul. Armii Czerwonej 
nr 32 odbędzie się o godz. 17 
wielki wiec kobiet, w którym 
“wezmą udział delegatki na Świa 
towy Kongres Kobiet w Kopen- 
hadze. Zapoznają one zebranych 
x dontosłymi uchwałami kongre 
su. 


W przeddzień, tj. 30 czerwca, 
o godz. 17 odbędzie się podobny 
wiec w Pabianicach przy ul, Ko 
ściuszki 14 (Dom Kultury) 


Po wiecach odbędą się boga- 
te występy artystyczne. 


Aktyw 

Frontu Narodowego 
zapoznaje się 

na zebraniach 

z syłuacją 
międzynarodową 


Ostatnio jw całej Łodzi odbywają 
się narady Komitetów  Dzielnico- 
wych Frontu Narodowef na któ< 
rych pktywiści komitetów zapoznają 
się z ostatnimi wydarzeniami na a= 
renie międzynarodowej. 4 

Wczoraj przy ul. Łąkowej 4 od< 
było się zebranie aktywistów % 
dzielnicy Śródrnieście-Prawa. [ 

Członek Kom. Dzielnicowego Fron- 
tu Narodowego, ob. Pieńkowski, w 
referacie przedstawił zebranym 0- 
statnie wydarzenia, które zaszły w 
różnych krajach. Po referacie wy- 
wiązała się dyskusja, w -której ak- 
tywiści wyrażali głębokie oburze- 
nie z powodu zbrodni dokonanej 
przez imperialistów amerykańskich 
na małżonkach Rosenbergach. 

Podobne zebrania na szczeblu bla 
kowym odbywać się będą w ciągu 
najbliższych dni. Pierwsze z nich 
zapowiedziane są już na dziś, 
26 bm, 


th 
(u) 


W początkach lipca 
powstaną na Bałutach 
cztery nowe sklepy 


Na Bałutach buduje się nie tylko nos 
pe, mieszkania, Buduje się również pos 
Jeszczenia dla mowoc: 
nych sklepów. PE A 
Oprócz trzech sklepów, które otwarta 
w maju w bloku nr 26a (chemiczny, żee 
lazny 1 artykułów gospodarstwa domo" 
wego), w bloku 24 przy ulicy Włady By= 
tomskiej zostaną w początkach Hpcą 
uruchomione 4 nowe sklepy. Będą 
to sklepy: galanteryjno-odzieżowy, spo- 


Z. z Rogowa 


żywczy, piekarniano-nabialow; 
F obuwiem GR 


Nową Warszawę 


wznosimy także w Łodzi 
Bogaty program Miesiąca Budowy Stolicy 


W dniu 24 czerwca, w gmachu Prezy- 

RN m. Łodzi odbylo się plenarne 
zebranie Miejskiego Komitetu Odbudo- 
wy Warszawy, na którym dokonano wy 
boru nowych wladz komitetu x przewód 
niczącym RN m. Łodzi — ob. Olaskiem 
na czele, 


czekar na udwarda 


my I nasze 

ryżu, bo zaorano nam pola pod 
Dozorcy nas | katująl 

jejel — pomyślał Dek- 

ażeby się prze- 


konać. lak jstotnie wygladaja te sprawy! 


Qan 


Na zebraniu omówiono również zadas 
nia MKOW na rok bieżący, w szczegól 
ności zań organizację Miesiąca Budowy 
Stolicy, który się odbędzie we wrześniu, * 
W miesiącu tym przewiduje się szereg 
impren propagujących wkład społóczeń* 
stwa polskiego w budowę naszej socjas 
Jistycznej stolicy, urządzanie wielkich 
testynów ludowych, występy artystycz= 
ne x udziałem najlepszych artystów sto< 
licy, zawody sportowe, raidy motocye 
klowe, a także mecz piłki nożnej z uv 
Gzialem którejś z zagranicznych drużyn, 
Prócz tego zostaną zorganizowane 2 Kom 
kursy gazetek fclennych í wystawą 
prźedstawiająca rozwój naszej stolicy. , 


Zbiórka funduszów na budowę Warsza 
wy przyjmuje charakter coraz bardziej 
powszechny. Do akcji tej włącza się % 
każdym dniem coraz większa Ilość or- 
ganizacji masowych, instytucji | osób in 
dywidnalnych Tak na przykład Zwią- 
zek Polskich Artystów Plastyków w Ło 
dzi zgłaszając swoje przystąpienie do ak 
cji, zobowiązał się zorganizować do 
1 czerwca 1954 roku wystawę pt. „Ware 
szawa w pracach łódzkich plastyków", 
a część dochodu przeznaczyć na SFOS. 


Niesposób nie wymienić tu patriotycz= 
nego czynu ob. o. Czeslawa Więckow= 
skiego I Leona Kuczmy — pracowników 
Łódzkich Zakladów Wyrobów Rymar- 
skich, którzy zobowiązali się do końca 
br. wpłacać miesięcznie po 49 zł na 
SFOS. Zobowiązanie to podjęli niezależ- 


nie od tego, że wpłacaj 4 
proc. swych PLA RE jAk w 
uslonkowie zalogi ŁZWR,  ,.. 


STR. 4, 
Ze sportu w CSR 
Kto zdobył tytuły 


mistrzowskie w boksie 


W Pradze zakończyły się mistrzo- 
stwa bokserskie CSR. Tytuły mi- 
strzów w kolejności wag od muszej 
do ciężkiej zdobyli: Cerman, Z. Pe- 
trina, Zachara, Gold, Vitovec, Capl, 
Torma, Koutny, Prichoda, H, Netu- 


ka. 
s... 


Jungwirth poprawił o 0,1 sek. re- 
kord CSR w biegu na 800 m, uzy- 
skując czas 1:48,6. 


RADIO 


SOBOTA, 27 CZERWCA, 


14,10 Dla dzieci młodszych „O różnych 
instrumentach, które grają w orki 
strze". 16.00 Wszechnica Radiowa — 
kurs È — 3 wykład z cyklu: „Zarys hl 
storii powszechnej”. 16.20 Program lokal 
ny: 18.40 „Śniadanie u marszałka” — ko- 
media I. Turgieniewa. 19.30 Muzyka i ak 
tualności. 20.00 Przy sobocie po robocie. 
21.36 Muzyka taneczna, 22.00 Wszechnica 
Radiowa — kurs II, — 38 wykład z Cy- 
laterializm dialektyczny 1 histo- 
22.35 Muzyka taneczna, 


TEATRY 


Nowy — nieczynny 

im, Jaracza — „Sprawa rodzinni 
Powszechny — „Intryga i miłość! 
Mały — nieczynny 

Muzyczny — „Kraina uśmiechu” — 19.15 
Pinokio — widowisko zamknięte 


19 
=p 


Arlekin — nieczynny 

Studio (PWSA) Przejazd 34 — „Jak har- 
towala się stal” — 19 

Teatr Ziemi Łódzkiej — „Damy 1 huza- 


ry" — 20, Popów - Lubiankowski, dn. 
n. vt 


KINA 


BAŁTYK — Sadko — 16.30, 18.30, 20.30 
GDYNIA — Program tllmów dokumen- 
talnych t kulturalno-oświat. — 17, 18, 
1a. 20. Program dla najmłodszych — 


1 MAJA — Potępieńcy — 17.30, 20 
MŁODA GWARDIA — Postrach mórz — 
15, 18, 20 
MUZA — Syn pułku*— 18, 20 
PIONIER — Skandal w Clochemerie — 
POLONIA — My urwisy — 16, 18, 20 
PRZEDWIOŚNIE — Ditta — 18, 20 
REKORD — Tragiczny pościg — 18, 20 
ROMA — Grzesznicy bez winy — 18, 20 
SOJUSZ — Trzy opowieści — 18.30 
ŚWIT — Gdzieś w Europie — 18, 20 
STYLOWY — nieczynne z powodu re- 


montu 
TATRY — Poszukiwacze złota — 16, 18, 


20 

WISŁA — Sodko — 16, 18, 20 

WZOBNIARA — Slub z przeszkodami — 
, 18, 20 

WOLNOŚĆ — Pan Fabre — 16.30, 18.30, 


20.30 
ZACHĘTA — Dom na pustkowiu — 18, 


DWORCOWE — Szkota siły t zręczności, 
Korea oskarża, O Heniu lentu, PKF — 
24-53 — 16, 17, 18, 19, 20, 21, 22 


Uwaga! Przedsprzedaż biletów norm: 
nych do kin: „Bałtyk“, „Polonia”, „W 
sta", „włókniarz* t „Gdynia” prowadzi 
na dwa dni naprzód „Orbis“, ul. Piotr- 
Xossk$ iw pogr, 09. jao dE 
i WYSTAWY 
Wystawa ku czej Felikss 
skiego, Piotrkowska 230, 
gzieunie od 10 do 14'za wyjątkiem czwart 
Wa 


Nocne dyżury aptek 


Dzisiejszej nocy dyżurują następujace 
apteki: Obr. Stalingradu 15, Pabianicka 
218, Jaracza 3%, Stalina 50, Wróblewskie- 
go 54, Kopernika 26, Piotrkowska 67, Pl. 
Kościelny B i Al. Kościuszki 48. 

Dyzur położniczo-gnekologiczny: dziś 
przez całą dobę dyżuruje szpital m. dr 
H. Wolf, ul. Łagiewnicka 34, 


„EXPRESS ILUSTROWANY” 


Kolarze LZS Nowa Mania 


juz 


trenują pilnie na trasie 


Coraz większe zainteresowanie wyścigiem o puchar 
„Dziennika Łódzkiego” i „Expressu” 


e Wyścig „turystów” 


obsadzony najliczniej 


e Wyścig główny — nojsilniej 


Chociaż do startu kolarzy w do- 
rocznym wyścigu o puchar „Dzien- 
nika Łódzkiego" i Expressu Ilustro- 
wanego“ mamy jeszcze sporo czasu 
— bo wyścig odbędzie się dopiero 
26 lipca — zainteresowanie tą im- 
prezą wzrasta z dnia na dzień. 

Do wyścigu zgłasza się przede 
wszystkim młodzież, która starto- 
wać będzie na dystansie około 25 
km. Wyścig turystów zgromadzi nie 
wątpliwie rekordową ilość uczestni- 
ków. 


IV Festiwal Młodzieży 


|Pracować lepiej 


— zobowiązują się 
sportowcy „Miasteczka“ 
i LZS Kolumna 


A zebraniu Koła Sportowego 

„Miasteczko“ nr 450 przy ZS 
Budowlani członkowie koła podjęli 
szereg zobowiązań z okazji IV Świa 
towego Festiwalu Młodzieży w Bu- 
kareszcie. Zobowiązano się miano- 
wicie: 

zmobilizować caly zarząd koła do 
jeszcze lepszej pracy, realizować ha 
sło „Każdy członek ZMP członkiem 
koła sportowego" i zwiększyć o 50 
proc. stan liczebny członków koła, 
wykonać plan zdobywania odznak 
SPO i BSPO oraz przeprowadzić 
klasyfikację, podnieść wychowanie 
polityczne członków koła poprzez 
szkolenie ZMP, wreszcie rozegrać 
kilka spotkań z LZS. 

Wybrano komisję kontroli wyko- 
mania tych zobowiązań i wezwano 
poza tym koło przy ŁPRB oraz 
wszystkie pozostałe koła ZS, Budo- 
wlani w Łodzi do współzawodnictwa 
i podejmowania podobnych zobowią 
zań. 

4 .. . 

PORTOWCY LZS w Kolumnie 

na walnym zebraniu, które od- 
było się 21 bm, podjęli szercg 20- 
bowiązań dla uczczenia IV Świato- 
wego Festiwalu Młodzieży i Studen 
tów w Bukareszcie. 

Między innymi postańowili ofi 
wykonać stojaki do skoków wzwyż 
i a tyczce, zbudować skocznię, po- 
prawić dotychczasowe wyniki w 
sztafetach 4x400 m, szwedzkiej i o0- 
limpijskiej oraz zwiększyć liczbę ko 
biet uprawiających lekkoatletykę. Po 
stanowiono wziąć masowy udział w 
spartakiadzie gminnej w strzelaniu. 

W najbliższym czasie LZS Kolum 
na ma otrzymać całkowity sprzęt 
bokserski oraz uzupełnić częściowo 


braki sprzętu w innych sekcjach, 
co niewątpliwie zwiększy ich ak- 
tywność. (Kok.) 


Jako pierwsi zgłosili się: 1) Ja- 
strzębski, 2) Walenciak, 3) Jędrze- 
jowski, 4) Staszczyk, 5) Lipczyński, 
6) Osiński, 7) Wirski, 8) Luty, 9) Pół- 
torak, 10) Zarembski, 11) Pol, 12) Ko 
walski, 13) Stefankiewicz, 14) Ste- 
fankiewicz 1I, 15) Pląska, 16) Lipiń- 
ski, 17) Gajda, 18) Dąbrowski, 19) 
Wasowski, 20) Szymczakowski, 21) 
Szymczakowski :II, 22) Szczepaniak, 
23) Malinowski, 24) Kielan, 25) Maj- 
chrzak, 26) Kilewski, 27) Dąbrow- 
ski, 28) Zienkiewicz, 29) Paśnicki, 
30) Kiryluk. 


Zawodnicy numeracji 19 — 28 
włącznie — to kolarze LZS Nowa 
Mania. Na zadane pytanie kierow- 
nik tego LZS, Wąsowski, odpowie- 
dział: 

— Moglibyśmy  zgłosió jeszcze 
więcej zawodników, sle — nie- 
stety — nie wystarczyłoby dla 
wszystkich rowerów. U nas, . w 
PGR, zainteresowanie sportem ko 
larskim jest bardzo dpże. Sądzi- 
my, że inne LZS pójdą za naszym 
przykładem i też gremialnie zgło- 
szą „na starcie. Trenujemy nie- 
mal codziennie na trasie wyścigu. 
Podoba się nam ona bardzo, bo 
jest urozmaicona. Kilku naszych 
zawodników startowało już w po- 
przednich wyścigach. Wystąpimy 
wszyscy w jednolitych strojach z 
emblematami LZS. 

Na liście mamy już zgłoszonych 
30 kolarzy „turystów“, chociaż od 
daty wyścigu dzieli nas cały mie- 
siąc. Bardzo dobrze się stało, że w 


tym roku stosunkowo wcześnie roz- 
poczęto przyjmowanie zgłoszeń z 
tym zastrzeżeniem, że o kolejności 
zajmowania miejsc na starcie decy- 
dować będzie kolejność zgłoszenia, 
„Turyści“ zgłaszają się indywi- 
dualnie, natomiast poszczególne zrze 
szenia nadsyłać będą listy zbiorowe 
zawodników mających startować w 
wyścigach klasy I, II i III. Ze wzglę 
du na to, że wyścig główny jest kla 
syfikowany, na starcie powinni zna 
leźć się wszyscy bez wyjątku naj- 
lepsi zawodnicy z całej Polski. 


Dystans wyścigu głównego wynie- 
sie około 185 km, a trasa poprowa- 
dzi kolarzy z Łodzi przez Łowicz do 
Kutna i z powrotem tą samą drogą 
do Łodzi. Meta znajdować się bę- 
dzie na torze kolarskim w Heleno- 
wie. 


Przed przybyciem kolarzy na me- 
tę organizatorzy projektują zorgani- 
zowanie wyścigów kolarskich za mo 
torami z udziałem najwybitniej- 
szych torowców. 


Ze Spójnią (Tom.) 
walczy Kolejarz 
o III miejsce w tabeli 


Piłkarze Kolejarza łódzkiego, któ 
ry w mistrzostwach ligi międzywo- 
jewódzkiej znajdują się obecnie na 
trzecim miejscu w tabeli, spotkają 
się w- niedzielę, 28 bm., ze Spójnią 
tomaszowską. Będzie to dła nich 
groźny przeciwnik. 

Mecz odbędzie się na boisku Włók 
niarza przy ul. Kilińskiego 188, o 
godz. 17.30 


O puchar „Ergressu' i „Dziennika Łódzkiego” 


Pierwsze treningi Ślizgowców 


Zawodnicy rozwiną na prostej szybkość 80 km na godz. 


Znany konstruktor łodzi motoro- 
wych ł niemniej znany zawodnik — 
inż. Kołodziejski bawił w tych 
dniach w Łodzi. Przyjazd inż. Ko- 
łodziejskiego, który od szeregu lat 
bierze stale udział w regatach śliz- 
gów motorowych, spowodowany był 
potrzebą zapoznania się z torem re- 
gatowym w Rudzie Pabianickiej, na 
którym w niedzielę, 28 bm., odbędą 
się wielkie regaty organizowane 
przez Radę Okręgową ZS Włókniarz 
o puchar ufundowany przez redak- 
cje „Expressu Ilustrowanego" i 
„Dziennika Łódzkiego". 

Zdaniem inż. Kołodziejskiego tor 
jest bardzo dobry i ciekawy ze 
względu na wiraże. Zachodzi jed- 
nak konieczna potrzeba usunięcia 
w dwóch miejscach wodorostów. Or 
ganizatorzy przystąpili niezwłocznie 


do całkowitego oczyszczenia toru 1 
zawodnicy już dzisiaj podczas pierw 
szego treningu nie będą mieli po- 
wodów do narzekań na zanieczysz- 
czenie toru. 

Inż. Kołodziejski twierdzi, że trud 
no będzie na tym torze osiągnąć 
szybkość 100 km na godzinę, ale na 
prostej niektórzy motorowcy zary- 
zykują i pędzić będą co najmniej 
x szybkością 80 km. 

Zawodnicy warszawscy  przyjeż- 
dżają dzisiaj do Łodzi i z dworca 
udadzą się bezpośrednia na tor re- 
gatowy do Rudy Pabianickiej, 


Bilety w przedsprzedaży nabywać 
można w PTTK, ul. Piotrkowska 70. 
Regaty odbędą się o godz. 17. Do- 
jazd tramwajami w kierunku Tu- 
szyna do przystanku Ruda-Zegat. 


Nr 150 


Polska — GÓR na torze 


Bek kontuzjowany 


Ustalono program zawodów kolat 
skich na torze z udziałem reprezen 
tantów CSR oraz składy drużyn. W 
wyścigach sprinterskich wystąpią: 
Kupczak, Grundman i Marchwiński 
oraz Czechosłowacy: Machek, Kosta 
i Foucek. W wyścigu na 4.000 m in 
dywidualnym na czas z dwóch star 
tów pojadą: Klabiński, Ulik 1 Drąż- 
kowski oraz Cihlar, Nouza i Opav= 
sky (CSR). 1 

Te dwie konkurencje wejdą do 
punktacji ogólnej zawodów. Przy 
ustalaniu składu nie był brany pod 
uwagę Bek z powodu kontuzji od- 
niesionej na treningu. Kolarze cze- 
scy przyjadą do Łodzi prawdopo- 
dobnie w sobotę, 27 bm. i zamiesz- 
kają w hotelu „Savoy“, 

.. 

Z powodu wlewnego deszczu zawody 
kolarskie na torze z udziałem kolarzy 
czechosłowackich, które miały odbyć się 


w czwartek, 25 bm, w Szczecinie, zosta* 
ly przełożone na piątek, 26 bm. 


Pierwsze wyniki 
Spartakiady szkolnej 
we Wrocławiu 


Na kilkunastu boiskach | na pływalni 
olimpijskiej we Wroclawiu rozpoczęły 
się eliminacje I Spartakiady Ogólnopol- 
skiej Szkół Ogólnokształcących, Pierw- 
sze niespodzianki zanotowano w slatków 
ce, w której poniosiy porażki drużyny. 
dziewcząt z Warszawy, Łodzi i Bydgosze 
czy oraz zespoły męskie z Krakowa | Ło 
dzi. A oto ciekawsze wyniki: 

SIATKOWKA DZIEWCZĄT: Wrocław 
— Szczecin 21, Opole — Wrocław 2:0, 


sto 
tin 
Góra 2:0. 

SIATKOWKA CHŁOPCÓW: Warszawa 
woj. — Łódź woj. 2:1, Wrocław — Po- 
znań 2:0, Warszawa — Łódź 2:0, Gdańsk. 

ów 2:1, Kielce — Gdańsk 2: 
ydzoszcz — Szczecin 2:0, Zielona Górał 
— Olsztyn | Białystok po 2:1. 

KOSZYKOWKA CHŁOPCÓW: Niespo= 
dzianką było zwycięstwo Szczecina nad 
Warszawą miasto 26:25. Kraków wygrał 
z Blałymstokłem 69:29, a Poznań z Wro- 
cławiem 48:30, 

W KOSZYKOWCE DZIEWCZĄT Zle- 
lona Góra pokonała Rzeszów 30:3, Łódź 
— Warszawę 484, a Poznań — Zieloną 
Górę 14:10. 

W zawodach eliminacyjnych piłki ręcz- 
nej kobiet Białystok pokonał Kraków 
Stalinogród — Łódź 1t:l, Bydgoszcz 
rocław 6:5, Lublin — Warszawę 4:2, 
a Kielce — Warszawę woj. 4:0. 


Puchar Polski 


Koszykarki rozpoczynają 


spotkania finałowe 


W dniach 27 i 28 bm. na kortach 
CWKS w Warszawie odbędą się me 
cze finałowe o Puchar Polski w ko- 
szykówce kobiet z udziałem 4 dru- 
żyn: AZS, Kolejarza i Spójni z War 
szawy oraz łódzkiego Włókniarza. 
kopanie 


Pracownicy poszukiwani 


Planistę finansowego o wysokich k 
litikacjach ze znajomością RPK, zatruć 
ni natychmiast Miejskie  Przedsiębi 
stwo Robót Wodocłągowo - Kanalizacy. 
nych w Łodzi. ul. Wierzbowa 52. Wyni 
grodzenie wg Układu Zbiorowego w Bu- 


downietwie, Zgłoszenia przyjmuje dział 
kadr w godz. od 7 do 13. nie 


Mydlarz uśmiechał się bezczelnie, było mu 
jednak jakoś niewyrażnie. Zaczął napierać 
na trzymak silniej niż dotychczas. W czasie 
tej roboty unikał zwłaszcza wzroku Warku- 
sza. Nowy obserwował go na poły spokojnie, 
ale w jego nieruchomych oczach było coś ta- 
kiego, że Mydlarz czuł się nieswojo. Cóż tam 
Śliwka, Śliwkę lekceważył sobie. Postrzelony, 
wariat naiwny. Daje się wziąć na kant przez 
tego cwaniaka Markowskiego. Toż to szu- 
brawiec — jak go przycisnęli za łobuzerię i 
złodziejstwa, jak mu na Bezpiece w krzyże 
dali łupnia, to od razu zabeczał innym gło- 
sem, od razu przestawił się na przodowni- 
ka! Chce się zasłużyć i po to ten szum koło 
siebie wyczynia. 

Mydlarz był słabowity. Ciężko mu było da 
wać sobie radę z trzymakiem, którym dotych 
czas operowali we dwóch. Wstydził się jed- 
nak przyznać do tego, próbował gadać, co 
mu tylko zawiść na język przyniosła. 

Poczuł się głupio, kiedy Śliwka, pomaga- 
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jąc mu, odkrył jego słabość. Odkrył, ale nie 
mruknął o tym ani słowa, nie zaczął szydzić, 
pe prostu pomagał mu, chociaż sam i tak ro- 
bif za dwóch. Widocznie temu Śliwce rze- 
czywiście zależy na wyścigu! 

W pewnej chwili Antek zaczął kląć. Rzucał 
się jak oparzony od otwory do otworu. 

— Stop! — wrzasnął. 

Spod spodu zaterkotał młot o płytę, sygna 
lizowano coś. Śliwka  przelazł drabiną na 
dół. 

— Czego nie podajecie? — wołał Leon z 
dołu. 

— Otwory nie rozwiercone! — oświadczył 
Michał ponuro. — Jak u ciebie? 

— U mnie w porządku. 

— No to jak? Jeden pójdzie naprzód, a 
drugi zostanie? Jak ja mam podawać jedno- 
cześnie? Jeden dziesięć metrów od drugiego? 

— Tak nie można. Musimy iść razem. Ina- 
czej rozerwiemy zespół — trapił się Markow 


ski. 


Trzeba było przerwać pracę, dopóki rozwier 
tacze nie oczyszczą otworów. 

— Mówiłem, że taka robota się rozleci! — 
twierdził z przekąsem Mydlarz. Ocierali pot 
z czoła, prostowali grzbiety, oddychając 
ciężko. 

— Nie ma strachu. I tak ich wyprzedziliś- 
my. Możemy chwilę zaczekać — uspokajał 
Leon. 

— Ej, tam! Rozwiercić! — wołał Markow- 


ski 

Ludzie Ornocha 1 Paliwody skorzystali, że 
Markowski przerwał. Zrobili odpoczynek, 
przyłazili, pytali się. 4 


Markowski zebrał swoich na naradę. 

— Musimy na przyszłość dokładnie przy- 
gotawać sobie robotę — oświadczył. — Trze 
ba zawczasu sprawdzić wiercenia i stożki i 
nie przyjmować nie przygotowanego materia 
łu. Obowiązkiem mistrza jest przygotowa- 
nie stanowiska dla współzawodniczącej bry- 
gady. W każdym razie nie mamy się co mar- 
twić. Odsadziliśmy się od innych z miejsca. 
Do końca miesiąca, nawet przy wszystkich 
nieprzewidzianych przeszkodach, wyrobimy 
czas dwukrotnie. Jeszcze sami przyjdą się 
sprzęgać. Będą się prosić. 


Leon, Warkusz, Śliwka, nawet Mydlarz — 
kiwali głowami z zapałem. Radzili przez całą 
przerwę południową, jak usunąć wszelkie 
przeszkody. Po przerwie ruszyli do roboty Z 
nowym ogniem. 7 

Przy pobieżnym obliczaniu wyników dzien 


lakejli 225-64, — Reðskeja oven: 
renie 


nych przekonali się, że udało im się z łat- 
wością prześcignąć Ornocha o jakieś osiem- 
dziesiąt czy dziewięćdziesiąt procent. 

Po stoczni gruchnęła wiadomość o wy-= 
czynach Markowskiego i jego ludzi. 


Iv 


W strugach czarnego deszczu Warkusz z 
trudnością mógł odnaleźć wskazany barak ro 
botniczego hotelu. Do ulicy byłą stąd daleko, 
wisiała tylko jedna lampa, przyćmiona ule- 
wą, rzucając skąpe światło na kałuże przed 
wejściem, które marszczyły się niby skóra 
na czole starca. Warkusz namacał klamkę, 
zatupał nogami i wszedł do wnętrza, otrzą- 
sając się z wody. W długiej sali baraku ćmi 
ły dwie żółte żarówki w drucianej siatcę. Z 
wyjątkiem przejścia w środku, cała sala łza- 
stawiona była piętrowymi pryczami z desek. 
Cuchnęło zlfytwiałą słomą. 

Na pryczach było pusto, walały się tylko 
papiery i brudne szmaty. Na  gwożdziach 
schły zmoczone ubrania. Wszyscy lokatorzy 
sali zgromadzili się ną kilku łóżkach pod 
lampą. Barczysty, rudy chłopak — w kąpie- 
lówkach tylko — rozwalał się na kulawym 
krześle. 

— Gnojarz! Ognia, ale już.. — wrzasnął 
strzelając w palce. Z półmroku wyskoczył 
chudy Karpiak z perkatym nosem. W ru- 
chach jego było coś usłużnego. Już w biegu ` 
pocierał zapałkę o wilgotne pudełko. Zapał- 
ka prysnęła niebieskim światełkiem i zgósła, 
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